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tem ostrej 


Prasą angielska w ostatnich czasach 
ęca wiele uwagi t. zw. wojskom 
icyjuym, przyczym coraz częściej 


jacej się zmianie poglądów. Cora: 
się artykuły, kwestia 
ce obecny nienormalny stan utrzymywa- 
nia przez W. Brytanię -osobnej  „Armit 
Polskiej", której kierownictwo z gen. 
Andersem na czele przemienia się w re- 
zultacie w centralny ośrodek .dyspoz! 
cyjny -dla tych wszystkich. grup emi. 
gracyjnych, które są fanatycznymi wro- 
gami nowych ustrojów politycznych w 
Europie wschodniej. 

Jaskrawe * światło na „działalność 
tych czynników rzuciła ostatnio. rewizja 
dokonana przez okupacyjne wladze amz- 
rykańskie w obozie Luispold koto Mo- 
nachiwm, gdzie zgromadziła się grupa, 
która nazwała się. „łrólewaką armią ja- 
gosłowiańska w Bawarii”. 

Poważny tygodnik angielski „New 
Statesman: and Nation“ podaje z powo- 
faniem się na oświadczenie władz ainery 
skich, że grupa ta organizuje i zbroi 
msz, Mito 1 próbowała ona na” 
połnoc dla swych celów że 


wet uzys 
strony Amer, 
* Tygodnik angielski stwierdza, że gru- 
py te rozsiane si po całym terytorium 
struty okur z Anglików í Ame” 
Ślady ich znaleźć można w 
zymie, a w. micjszym stopniu w P; 
żu i Londynie. Kierowniczą rolę w 
tyin tym ruchu odgrywają reak 
monty emigracji polskiej, które dzięki ofi- 
cjalnemii islnienii armii Andersa, dyspo- 
środowiskami, umożliwiającymi pod 
liną pokrywką rozwijać działalność 
skierowaną przeciw prawowitym rządom 
państw Eurgpy wschodniej. 

W Konsekwencji tych wywodów nasu- 
wa sẹ pytanie, jak dłmto jeszcze ma i mo- 
że trwać dwutorowa polityka Anglii, któ- 
ra udzielając pomocy finansowej emigra- 
cyjnej „armii polskiej“ pośrednio dostarcza 
środków grupom, które prowadzą dywer- 
syjną działalność skiefowaną przectw pań- 
stwom, '2 którymi rząd W. Brytanii utrzy= 
muje z własnej nieprzymuszonej woli 
normalne stosttnki dyplomatyczne. 

W opinii angielskiej budzi się coraz wy 
raźniej świadomość, że rozbrojenie 1 roz- 
wiazanie wojsk emigracyjnych vie wy- 
czerpie sprawy , gdyż ludzie, którzy mie 
mają, dokąd pójść i są wylpłejeńcami stać 
się mogą zarazą w politycznym życiu Eu- 
ropy. 

Z tego powodu trzeźwo myśląca część 
opinii angielskiej jest głęboka niezadowo- 
lona z polityki swego rząd. 

Do trafnej oceny sytuacji na tys ro- 
piejącym odcinku przyczynia się pośrednio 
i pras angielska, która raz pó raz przyno* 
si na temat ten: interesujące wiadomości. 

I tak, korespondent „News: Chronicle" 
doniósł z Wenecji, że gen. Anders 
w wyw ył kategorycznie, 
jakoby, utrzymywał tajny kontakt z Pal- 
ską. Rówiocześnie jednak mniej ostrożni 
i dyskretmi młodsi olicerowie oświadczyli 

mają regularne wiar 


korespondeńttowi, j 
iz kraju przy pomo „tajnych 


dają te „taine srodki“ o tym 
ny się raz po raz z procesów 
przeciw dywersaufom występującym prze- 


uwidowane Angielska . Bali 


Łódź, Wtorek, 19 lutego 1946 roku 


j wymiany. zdań 


Korespondent włoski dziernika ànglel- | 
skiego stwierdza, że armia Andersa nie 


pełni żadnych reainych funkcji. 
Jest ona rzekomo powołana do strze 
żenia nagromadzónego nieprzyjacielskiego 


materiału wojennego. Korespondent za- 
pytuje słusznie, czy nie należałoby” raczej 
porozdziełać te materiały wojenne, niż tm 
trzymywać „prywatną armię" nieodpowi 
żialną przed żadnym rządem, a posiada- 
fdcą odpowiednie warunki terenowe i Środ 
ki techniczne, by stać się ogniskiem in- 
trygi, propagandy i tajnej roboty wywia- 
dowczej. 

Utrzymywanie te. 
być użyta do sabotowania 
skiego, zagrożenia Bałkanom 
łów, obarcza W, B: 
dza korespondent — odpowie 


pokój i bezp czeństwa 
trwamy 


„armii”, która może 
rządu- pol- 
innych ce- 
jak stwier- 
edzialnością za 


pie. 


(zer Mr WONA 


wręczone 29 nowym ka 


LONDYN. -(BBC) Jax już <donosik=- 
my, d oczynają się w Watyka- 
nie uroczystości, związane z obiorem 29 


tów. jutro nast 
czerw TY || 
głosi mo- 


nowych. kardyna! 
czenie owym katdynałom 
biretów, przy czym papież wyg 
e, » która” transmitowana 
razgłośnię watykańską. Nadanie 
szy karciynałskich odbędzie si 
domo we czwartek. Przy te 


i wla- 
okazji ta. 


yka 
w pariamencie 


Kape'usze ona skie 


tema- 


zagraniczna t 


W tych warinkach zapowiadana de- 
bata wifzbie Gmin na temat polityki za- 
granicznej Rządu Jego 
śc budzi w Mz angielskiej wyjątk 
zajnten ne wydarze* 


niami t 1 
Rape w sprawie utrzymania armii emi- 
cyi oraz. ewent. powrotu człónków 


armii tych do kraju, isterpelacją Jugosta. 
wii w sprawie przesunięć woisk armii 
Ande wreszcie debatą na ONZ. 
Oczekuje się ogólnie, że wśród inter. 
pelantów z jda się nietylko opozycyjni 
posłowie konser DE Wobec krysa 
ującego się: nowiska opinii an 
skiej, zaniegi ojoej polityką min. 
yi ina należy się spodziewać, ; Ż 
e oniz krytyką również ze str 
j Partii Prat 


dworem 


mirman annu 


NAWA 


rdynałom w tykanie 
Hęgnonizowane zostaną =: zakomośce, 
Francuska i Amerykanka. 

Wiel 
hyli na obecne uroczy. 
miie do ka marca, 


mszę świętą ek 
w edług wego 


Tego dma Agen 
wi patriarcha prki 
obrządku, co 


Tadciisza Ko: 
aurama ae ET 


Przywódca nac 
dezerterem i ajcą 
Przed Śąllery Specjalnym 
oczą się prawy przeciwko 
cy ‘francuskiej partii *sacjonall- 
Marcelemu Bticard, ogkarżone- 


a 


peia 
mt o porózumieńie z nieprzyjacielem. 
Bucard, który brał udział w pierwszej 
wojnie światowej po pobycie w Niem- 


konieczność ścisłej 
0.miemieckiej, 
rżony, który uciekł 
do Szwajcarii, aby nie być zmoabilizowa” 
nym j.powrócił dopiero po gciu Fran- 
cji przez woj niemieckie, ża poradą 
Pstaina przys! do reorganizacji swo- 
jej partii itwoór k. Bucard nie 
i współpracy okupautem, nie 
e 


czech, zaczął gło 
współpracy francus 
W roku 1939 osi 


z 
jednak do popełnienia zdra- 


pieniędzy 

[ng w. Ameryce 
— Misister handlu 

kiej Brytanii Staniord Cripps oświad= 

aj w labie Gmin, że nie może 


ru w Stanach Zjednoczonych, 
tarb nie rozporządza wolitą 
dolarów. Dołary, które móżna by 
obrócić na ten Ani trzeba by było za- 
ch, przeznaczonych 


stąpi s. m innymi 
3 p 
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DA 
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za 
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(e. k) Sąd Doraźny w Łodzi rozpatry- 
wał wczoraj sprawę trzech rabusiów: 
Zygmunta Wutdeckiego, Hómryka Szylber 
ta i Henryka, Trębiokiego. 
Rozprawię przewodniczył Sędzia Za- 
wadzki, oskarżał prokurator Oczkówski. 
Przewód sądowy ustalił tło i przebieg 
napadu rabunkowego dokonanego przez 
oskarżonych. 
mint Wudecki i Henryk 
przyjechali w grudniu ż Włoch 


www wte 


Wielkie | 


LZ 
_ W Bu areszcie ru 
LONDYN. (BBC). ' Agencja Ret 


donosj o wielkich burzach, jakich wido- 
wnią była Europa Środkowa. W Buda- 
peszcje runęło e zniszczonych lub 
uszkodzonych dziatió wojen- 


wsku stek 


LONDYN, (BBC). s 
utera donosi z Kairu, że pre.nier agi 
5 pasza oświadczył wczoraj w p 
mencie egipskim, iż delegacja egipska do 
rókowań z Wielką Brytanią skiągać się 


ciw własnemu państwu. 


będzie z przedstawicieli wszystki pa- 


j przed Sadel 


prawców napadu rabunkowego SK 


urze na 


à |nych budowli, powodując wypad 


od H wieku po Chr: 


lat wiezienia kaź 


Łodzi i nawiązali kontakt z Henrykiem | 
Trębickim. Ten pointormował ich, że nie- 
jaka Stefania Sawieka jest sprzedawczy- 
nią w sklepie roadzielczym i co zór 
zabiera ze sobą do domu większą ilość 
pieniędzy. Trębicki nakłonił swoich towa- 
rzyszy do napadu rabunkowego na Sawi- 
cką. 

Dnia 21 grudnia 1945 r. Szylbert 1 Wu- 

lecki uzbrojeni w „bokserki“ i młotek za 
aj się w ciemnej klatce schodowej któ 


patria 


Południu 


nąłe kiłka domów 


dki wla- 
dziach. W Wiedniu szalała w d: 
rajszym burza, jal od 
dziano. Były również ofiary w ludz 


sta jat ni 


ejszych ugrupowań politycznych. 
Neomi w K e ZNOWU odbywały 


ciw Wi 
tych po raz pierwszy w 
Tila partia. komnnistyc: 


azano na 


rą szła Sawicka. 
-Saat Juderzył ją ki 


akrotuie midte 
wyrwał jej ko- 
niędzeżi i zadcał usta, Krzykł | 
mowały sąsiadów, 
zwali M. O. Sprawcy napadu 
przyznali się dó winy 

jeniach słron,, oskarżeni 


duy wyrok. Wadecki pla- 

czas ż erwszy w życiu 
brał u twie, 

y zostali ska- 


(acja Paryż-L ondyn 

samolotami 
Do Fa vżą przy- 
1 omówienia 
aprowadzeniem sta- 
dzy, Paryżem 


| W doin 


dzono, ŻE T0» 


ENY: 


ñ członka delegacji polskiej 
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na zebraniu ONZ w Londynie 


ki z serem i wót 


Tak „podejmowano delegatów na zabraniu ONZ. — Obiady były rowi 


eż b. 


Skromne. — Anglicy jedzą tyłka te, ce otrzymują na kartki. — Prasa polska ` 
w Lendynie szkodzi swej Ojczyźnie i 


Jazda samolotem do. Londynu odby- 
wała się w niesłychanie niekorzystnych 
warunkach atmosferycznych.  Więleszość 
pasażerów, nie wyłączając 3-ch pilotów 
cierpiała na chorobę .moreką. Ladowano 
przymusowo w Berlinie i Bruńsęji. 

Posiedzenia t. zw. Uwe (United Na- 
tions Organieatien) odbywały się w wiel. 
kiej hali jednego z byłych banków lon- 
dyńskich, gustownie, lecz skremuie prey- 
branej biękitnym atlasem. 

"Podczas swego miesięcznego obie 
członkowie delegacji brali udział A sre- 
regu oOfiejalnych i prywałsych przyjęć, 
które uderzały prostotą i niewyszukanym 
menu. Np, podezaz przyjęcia Delegatów 
Narodów Zjednoczonych! u premiera 
Attlee, gości raczone sandwiczami: dwie 
kromki białego chłoba_ posttarowancza 
pastą rybną, kilkoma gatunkami wóshi 


oraz serem, podobnymi  przyjęciami 
3 mąci spotykano się i gdzie in. 
ziej, = 


Obiady delegacji były równie niewy- 
szukane. Składały się z zupy lub zakąski, 
kawałka mięsa i niczbyt słodidogo dese- 
ru. Jednym słowem — eamczędność, ` 


Można sobie wyobrazić, jak wygłą” 
dają códzienne obiady „szarych ludzi”, 
Prawdopodobnie niewiele się różnią od 
tych, na które my narzekamy w stołów. 
kach. Zaznaczyć należy: że zdyscypline- 
wani Anglicy beż szamtania poprzestają 
na tym, co otrzymują na kartki. Przydzia- 
ły karikowe są coprawda dostateczne ce 
do ilości, ale bardzo skromne. 1 Anglia 
ma swoją cazrną giełdę i restauracje 
gdzie można dostać werystko za bardzo 


słoną cenę. Alè spra iwość każe 
przyznać, że za giełda jak jej twór- 
cy i klienci rekrutują się z elementu nie. 


angielskiego. Restauracje, gdzie się mô- 
żna najeść bez ograniczenia są przewać- 
nie wegierekie, tureckie, ohińskie jip. 

Ą teraz przejdźmy. do wielkiej sań 
obrad. stroje ma posiedzeniach ONZ 
byly Ł o zmienne. Prace odbywały 
w 7-miu_ komi: 
nięjsz. 


zgromadzonych w Londynie, moga si 
rozbić o mięełychanie drażijwe kweot: 
stosunków wewnęśrznyeh w Persji, Gre- 
cji i ladonozji, które zwałazty się na po- 
rządku daiennym obrad, Ustozunkowanie 


Codzienna nowela ., Kspressu" 
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Działo stę to około piątej po południu 
Na brzegu 
ki ludzi, | tając z pięmej pogady, wy- 
poczywały na łemie natury, Wielu kąpało 

się w rzece, inni mów jeździii łódkanać, 

* W pewnej chwili do właścicigia Fedek 
zbliżył się jakiś wysoki, młody, dość ele- 
gancko ubrany ñ a. Wskazał ręką 
na jedną z łodzi, ch, przy bozagu 
i sp 


ście innych, 

— Dlatego, że właśnie tæ mi się podo- 
ba s- rozekmiat sięsprzykyły, — Czy łódź 
iest uszkadzoni . 


staruszek, — Ale, widzi pan, nie 
ibys jej panu wynająć, W tym sezo- 
cze pią nie jechał i przyzn 
, że jastom z tego bordze rado- 


+. |ną Hd 


krytycznea nawoł niechętne ce zna- 
zło s wyraz w sprzeciwie przeciwko 
kandydaturze Loe'a wysunięttj przez de- 
legację ukraińską na sekretarza general- 
nego. Dopiero późniejszy przyjazd Wy. 


wanego dyplomaty rezrzedaiło atmosfere 
i Norweg, zgłoszeny ponownie, jednogio- 
śnie został obradny na schreśarza gene- 
ralnego. 


Dełogaeja polska też była jmowa- 


na z pewną rezerwą. Gdy nprz. rezważd- 
no sprawę wyboru kandydatów na 2-le- 
tnłą kadencję w Radzie Bezpieczeństwa 


. 


W XViil-tym wieku 


Wśród ciszy sali sądowej w Nerym- 
berdze dwa dni temu twarde zabramiały 
słowa prekuratora pułkownika Pokrew- 
skija, który na podstawię raportu Komi. 
garza Ludowego Spraw Zagramięanych 
Mołotowa stwierdza, że żołnierze Armii 
Sowieckiej, którzy jako jeńcy dostali się 
do obozów koncentracyjnych poddawani 
byli mąkabrycznym wręcz torturom. 

Oktawiesz Mirbeau, ` autor słynnego 
kiedyś „ogrodu udreczeń” dał mam sre- 
teg opisów przeraźliwych tortur, jakie 
wyśniła jego chorobliwa maginacja, fan. 
tazje te biedną w porównaniu z potwor- 
ną rzeczywistością, jaka rozgrywała się 
— według orzeczenia Pokrowskija w 
obozach sowieckich jeńców. ` 

Nieszezęśników przypiekano rospaia. 
nym żelazam, obcisano IM nosy i ręce, 
wyłetrwaano oczy, krzyżowano ich, wye- 
nano im sa cicle gwiazdę. pięciofamien- 


Miody takie stosowa hitlerowcy 
kaei nie tylko w stosunku de jeńców ro- 
syjskica „ale I „praostępców politycz. 
kych* internowanyeli za kolezastymi dri- 
tami s 


„„ mie jest usskedzona — mówił| 


mcy byfi zresztą zawsze naredem 
sadystów, i 
_Jesacze. w końcu wieku XVM w sie- 


A ŁÓD 


| cy, gdyż staliśmy przy brzegu, ale o ratun- | > 
| rojno hyło i gwarze, Set-| ku nie byłó mowy. Samobójca poszedł na 
dno. Pe paru godzinach jeden z rybaków 


Upłynęłe 


| wydeby?ł z wody zimne zwłoki, 
dało, że 


ial., Obiecał, że p 
wiątej wieczońera, 
łe pólmocy łódź sama 
włoki nieszczęsnego pasażera 


dobita do br: 


Nie wiem dot 
szczęńliwemu v» 
mobójstwe. 
winienem 


ina? staruszek— nit 
Ale jeszcze raz za- 


ezyńskiego, doświadczonego | utałonto- | tyn 


a tygodni. Tak się jakoś 
alnej żodzi nie ko- 
wnego popoludnia mia- 


wydobyto A= 


spotkal się z kontrkian. 
i i depiore losowanie 
przeważyły na korzyść Polski. Zdawało 
się że Pojska, kióra wniesła tak wielki 
wiisd w waice z Niemcami i zapłaciła 
majwyższą cenę w tej walee będzie w 

wypadłe bez koninrentów. Czym 
wytłumaczyć tę roserwę nietylko Angio- 
gagów leor i delegacji fmnych krajów? 

Niewątpliwie duża winę w tym pone- 
szą thei loadyńecy złomkowie. Zapemi- 
mają oni o niezwykle frańnym przysło- 
me „Jak ołę widang, tak elẹ piszą”, Nie- 
lociągnięcia, braki, trudności przeływa 
aoi edy i wk. Tylko gdzie fadeto 


za 


których dzielnieach niemieckich stoso- 
wane były przy badaniu bardzo rafino- 
wane tortury. ) 

Niedoskonałe instytucje sądu nie wy- 
ebrażały sobie prawidłowego funkejono- 
wania bez pemocy oprawcy czyli kata. 
Rzadko kiedy ferowano wyroki. 
arie dobrowolnego przyznania się oskar. 
żonego dó . 4 

zyskanie przyznania się nie było 
bynajmniej teaduą rreczą, zważywszy, że 
w stosunku do sióktórych opormych sto- 
pipé stopaj tortur. e 
odbywały się w piwnicach 
mieszczących się zazwyczaj w podkie- 
miach ratusza. Rozpalone piece, wielka 
ilość rezzażonych do białości obcegów i 
sztab do przypałania, koła do łamania, 
żelazne buty dopełniały całości urzędze- 
nia tych „gabinetów tortur". 

Przy b. żonego obecny był 
zawsze czone jóry zadaw 
turowanemi pyt 
wszelkich sterań, b, 
towi języki. 

Pierwszy stopień tortur stanowiły 
śruby do śołelemiia kcinłtów, które mos- 


na przyśrubowane do J 
ły połsmięcia. kości. 
Drugi stopień 


mA 0 MA a 
zaam, p, zadowolony, gdyby 
pan jodnak skorzystał z innej łodzi, 

Mody mętżezy: już go nie słuchał. 
Wskoczył de łodzi i odbijając od brzegu, 
rzucił stareowi eniądze, wołając, jedno- 


|szę na mnie c 
| Już po ki 
|brzegu. Jeszcze dob 
|sołych remmów 


czyzna nie myślał zupełnie 
starca. Cóż go mogło ob- 
jacyś ludzie właśnie w tej 
życie? To był niewątpliwie 
zy „ W dwudziestym wieku 
wierzyć w głupie przesądy. ` 
Młody mętezyzna był doskonałym wio- 
ślarzem. Włóczęga po szerokiej rzece spra- 
wiała mu duio przyjeraności, 

Posuwsjąc się naprzód coraz szykciej 
zł zupełnie e tym, że obiecał, iż 
na godzinę dziewiątą, 
mie dotarł do jakiejś 
a lasem, dobiegły doń 

k eczni Niewiele my- 
ił do brzegu, przywiązał łódź do 
drzewa i udał się w kierunku 


go tam nader sympatycznie 
Ozan ł do tańca jakaś uto- 
kiewczynę. Tańczył,z nią. tak dłu- 


lazi 


-W Riemczech stosowan 
oskarżonych wyrafinowane tertury. —Niemcy hitlerowskie 
niczem nie różniły sie ed swolch przodków 


d godnink jedenasta, 


w dobrze zrozumianym własnym interesie 
ludzie piorą brudy złerech ścianach, 
nasi zaś domorośli “lon cy politykie- 
rzy świadomie przemiłczają wielkie wy- 
siiki, jakie czyni cały naród, aby 'dźwi. 
gnąć Polskę ze stanu w jaki ją pogra- 
żyli hitlerowscy abrodniarze. Natomiast 
prasa polska w Londynie jednostronnie 
i baławushiłe naświetla wszystkie, nawet 
nalepsze, poezynamia naszego rządu i 
społeczeństwa. Wiele jeszcze pracy trze- 
ba będzie włożyć zanim rzetelne wysiłki 
Polski Demokratycznej spotkają się z na- 
leżytą i bezstronną oceną Kacze, 

` DU 


ysiów 


ty na śrubach, do których wstąwiano 
nogi delikwenta. T tu również, gdy moc- 
niej zacjskano śrubę pękały golenie de- 
iewenta. 

Nie mniej straszliwy był trzeci sto- 
pień tortur. Kładziona oskarżonego na 
REDY łożu i przy, pomocy rzemieni 
nåciagano go z całych sił. 

Katowanemiu sprawiało to nieludzki 
ból, gdyż po pewnym czasie wyskakiwa. 
ły kości barkowe i biodrowe i torturo- 
wany mie mogąc wytrzymać straszliwych 
mak proysnował się zazwyczaj do niepo- 
pełnionej nawot wkiy. « 

Czwarty i piąty stopień badania: sta- 
nowił siarkowanie. A więc spry$kiwanie 
piersi rorpaloną siarką i zalewane nią 
miejsc specjalnie czułych, a także pole. * 
wania tym straszliwym ukropem ran. 

Ktoś, kto przed wojną czytał opis 
podobnych katuszy nie, bardzo chciał 
Wierzfć, że jeszcze w XVIH wieku Niem- 
cy zdołm byli dą tego rodzaju barba- 
rzyństwa, Dziś opisów tych nie wkłada- 
my jvł między bajki, a fakty które roz. 
grywały się podczas hitlerowskiego reżi- 


mu po więzieniach i obomach koncentra- + 
* | cyjnych świadczą, że Niemcy hitlerowscy 


niczem nie różniła się od swąjch średnio- 


stanowiły żelazne ba. | wiecznych sadystyczaych przodków. 


e A 
ze, dopóki, nie wysniczył jej randki. 
Dziewczyna obiecała solennie, że przyjdzie. 

Właśnie w czasie tej rozmowy na ze- 
lgurze wybiła dziewiąta, Młody, mężczyzna 
przypomniał soble, że powinien był wró- 
cić i pożegnkł się z nową znajomą. 

Gdy dojeżdżał do miejsca, z którego. 
wyruszył na przejażdżkę, dochodziła już 


* Na brzegu ząuważył dużo ludzi, Zdzi- 


" | wila ge te, Przecież o tej porze zaztyyczaj 


zamierał juź tem wszelki mich, 
Młodzieniec szybko wyskoczył 2 łodzi. 
.— Co się stało? — zawołał, 
— Umarł właściciel łodzi! — odpowie- 
dział mu ktoś. - 
Mod. iec dobiegł do domku, zajmo- 
ez rybaka. Starzec istotnie już 


zekał na pana — wyjaśnił mu ci- 
cho pemocnik zmariego, — Już © dziewią- 
tej zaczą} się niepokoić i nie. mógł sobie 
znalaźć miejsca. 

, Po pewnym czasie, mimo, że było juž 
|zupełnie ciemne, poszedł na brzeg. Mówił, 
,że musiałe się stać jakieś nieszczęście, Lecz 
|nieszczęście właśnie jemu się przytrafiło, 
|Potlenał się i wpadł db wody, uderzając 
glowa o Kamienie. Śmierć nastąpiła mo- 


mentalnie, 
| = Wszystkiemu ja jestem winien—wy- 
szeptał młodzieniec, k 


— Nie pan tu nie zawi 
nna jest ta fatalna łódź... 


Wszystkiemu 


o przy badaniu . 
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Skutki gemoralizócji wojennej 


rabunkowy = Nie zwykła sprawa przed Sadem Doraźnym. — Są jd skazał 
Szjstonikzji Świątecką na kare po 10 lat wiezienia, Stra ikowskiego na 3 lata . 


-(e. k) Wczoraj przed sądem doraźnym | Szymonik, grożąc jej użyciem broni, Krze, Szymonik. 
stanęli; Marian Szymonik, ` Władysław |sińska mie oddała pieniędzy. i biżuetrii, ku ub, r 
Strękowski 1 Maria Świątecka. Według |Szymonik 1 Strakowski RS iej mr | ona. zdoby: 
aktu oskarżenia dnia 18.X11 45 r. Szymo- ania. j 
nik i Strąkow: zaopatrzeni w broń au- Marią Świątkowska n ma lat '36. Ukońć |: s 
tomatyezną, pod pretekstem doręczenia li- za gimnazjum. Przed i w czas wojny | urator Markowicz stwierdz 
stu Janinie Krzeslńskiej, weszli do miesz- zajmowała się handlem i materialnie po-|nie pamięta w swej pracy smutnie 
kania matkff jej — Bednarkowej, grozili| wodziło się jej dobrze. Obeynie utrzymy- |prawy, chociaż poz: 
użyciem broni, domagnjąc się biżuterii 1|wała ją rodzina. Chęć zdobycia niczałeż- |lewu krwi: na ławie osl 
pieniędzy, ności od rodziny doprowadziła in de zor- |bowiem ludzie in 

Maria Świątęcka natomiast oskarżona | ganizowania napadu na Krz 
jest o to, że nakłoniła oskarżonych do na-|ma zezn je. Jest ona chor: 11 Szymonika 1 
rei 1 poinformowała o adresie napądnię: |być pieniądze a łeczenie, a taczej na | e po 10 lat więzienin, a 
Pow + morfin ak jaśniają  świadkowfa. | byli do popełnienia przestępstwa, 2 aktes 3. 5 

Roa „Przewodniczył sędzia Mięt- > ULEB: Praiwi mk] = — p ies [strako ki aa agi 


EERS OGRAFIA HANSA BIBOWAYOS 1 „ty waw 


i W 90 zł. za korze 
Pierwszy z oskarżonych, główny wyko. kata łódzkieno, znaleziona w aktach Gestapo 0 zł. za korzet 


nawca napadu Marian Szymonik, ma la Wy dział A 
+ 21, ukończył gimnazjum, est synem bøga- Hans Bibow — A iter Ghetto — |piłem jako praktykant do mego oj- j 
tego włeścietola drogeril w Łodzi, W rokuj Verwaltung — Litzmannstadt — kat powiato- 
1939, jako ochotnik, wstępuje do Wojska | 400.000 Żydów dzony został przez | wej Towarzystwa Ubezpieczeń w, Stutt- 
Polskiego i dostaje śię do niewoli niemiec. | władze brytyjskie w więzieniu w Linen. gardzie, mając z. czasem zamiar obiąć to s 100 kg, w składach sprze 
kiej, skąd ucieka, W kraju wstępułe do A. | burgu. Jak podaliśmy , Prokuratura Sądu owisko po. ojcu. i opału włączonych do miejskiej sie 

K, i walczy w partyzantce. W r.11944 zoa] Specjalnego w Polsce czyni starania o Później jednak zainteresowałem się |C! rozdzielczej. 
staje uwięziony przez Niemców w Piotr-|5 do kraju cel diem ka Krótko przed wyt Na karty węglowe „Wg. 1“ ne odci- 
kowie, Tam poznaje Strąkowskiego, 259 W pozadan obrót mojego wielkie: nek nr. 6 po 50 kg koksu. 

Po wyzwoleniu pracuje w Urzędzie Li- | Centralne jorstwa „wynosił lo milona marek we „Wg: 2" na odet- 
kwidacyjnyme 1 zarabia 2,000 zł, miesięcz- ne] jost wia miesięcznie. Za 0 kg kaksu, 


m oskarżonym, które- 
nej mierze można usprawiedli- 
owski, natomiast najwięk- 
ej woli przejawili Szymonik , 


żonych, adwokaci: Dre- 
rotoli się na de- 
„przy tym ad- 
a Str: 


z Szymonńtkiem. 


nacji 1:glandlu Za- 
w Łodzi podaie da 
karty węglawe okresu 
edawany będzie koks w 


nie. Mieszka u Marii Świąteckiej. Za mle- 250. pracow 1 robotn Jedn ie zaznacza sie, że odein- 
szkanie płaci jej 100 zł! miesięcznie, Świą- Powyższy sztab utzęd: ky nr. 6 j podanych kart aca SWĄ 
tecka zostaje jego kochanką I to ona po- echa?! =Sźniej do Łodzi poc m2 marca 1946 r. - 3 


daje mu ndres Bednarkowej i informuje| 
go o tym, że córka jej posiad; żuterię | 
I pieniądze, które warto by zdobyć» 

Ziarno pada ne podatny w tym momen- 
cie grunt — mówi oskarżony Szymonik. | 
Składa on zeznania głosem równym, sp 
kojnym. jego wypowiedzi świadczą o pe 
nej inteligencji gą logicze i dokładne. 

Oskarżony Władysław Strąkowski rna 
lat 23, uczniem I-ej lceglnej, a jedno-| 
rześnie pracował w Zarządzie Młojskim w 
Wydzlału Kułtnty í Sztuki, Majęe na u-| 
trzymaniu matkę i brata, zarabiał 1,000 zł. 
miesięcznie, p 


dą 'Bibowa do „pracy“ w głtetciej. Do ti 
- (ZAP), cinki zr 6, ponieważ po upływie 
wyznaczonego inu reklamacje u- 


fi . a względniane nie będą 
fiim © Polsce względ veda, 


ować wielkie zniszczenia w naszym kraju |B-"darabustów srhwvtaną * 
wysiłek całego narodu <eiem odbudowy) > mu MO udał się 


już Rz „nakręca- |też powrót repatriantów ze wschodu i ocz CHAR Naj terenie jego 
ża Sini Gelosa została zaskoczona a bandycka zło. 
R : OE AEE z żona z 6 osób w chwili ki 
ku UNRI tY do d oczami zagranicznych widzów ła pe inak adi at ASY 
a przede WSzy- czą się widoki “naszych  zniszczo- wniekiej 198. wat 
sg! , wiosek i portów. Operatorzy re 

ry zniszczeń EEE AK y > r OBRAZA, Prgy zatrzymanych bandytach zna- 

iusz obejmu* CZEBO NĄ UWAGĘ na Zobrazo. |[iono 140.000 zła w gotówce, ze. 
Asz © jaki sposób został zniszczony ka ZŁ CŁ > dE 
go życia w Pol- przez Niemców nasz przemysł garki, pierścienie, zagraniczną walutę, 


20 terminu nal odnożne od. 


isariatowi X 


naszego kraju. Film ten 


kazać świat 
W czasie wojny również walczył w par. | $*5im pokazać światu ro 
tyzantce, Po wyzwoleniu zetknął się z w ajennych w Pols 

.. monikiem w Komisji Likwidacyjnej AK, je wiele scen z dzisiejs 


gdzie obaj udekonspirowali się. sce jak np. leje traktorów na roli, czy|i BE krótka broń palną. « 

Szymonik zaproponował mu „łatwe zdo- F =| iędzywo w toku 
bycie pieniędzy" — nie mówiąc o szczegó-| Á 4 R 5 sp Ka g IAT FE | STIET WATT OTE A 
łach napadu. Strąkówski przy NOG BI Jl M: € d y 7 5 FH O©gieszenia j 


mog, ale jednak później pos 


j lasy} 
brać działa w tiapadzie. Apei do mies eficów m. Falan 
Tymczesem Szymonik przyszedł do nię- Spis ludności na terenie Łodzi został|wiednie zawiadomienia zarówno ustnie 


go 15.1 rb. 1 słowami: nak nawaljleś!* iczony. Komisarze spisowl w iiczble |(Al. Kościuszki 1, III piętro), jak 1 telefo- 
=- skłonił go do wyprawy". Wręczył mu | 1.700 .obeszli domy | miesżkania w obrę-  nicznie (tel, 185-64 albo 280-81 wewnętrz- | 7 
- pistolet bez naboi i zaprowadził do miesz: | bie. Wielkiej Łodzi | spisali całą ludność |ny 29, 30, 31 lub 32) w godzinach biuro- 
kania Bednarkowej, Strąkowski został W|opęcną. Biuro Spisu Ladności przystępu- |wych od B-ej rano do 15-gj. Każde rgło- |Lekarz - dentysta ze Lwowa, specialiste w le- 
kuchii, zachowując się spokojnie. Nato- | ję terag do bardzo ważni cz ści, jaką dzie dokładnie na miejscu spraw- |czenfu chorób dziąseł i jamy ustnej. ol Za- 


miast rozmowę x Ńrzestńską, Jest kontrola przeprowza zida 17 
z? 
zoli 


erdzenia luki w mate- 
i dodotkowe spisa- 


dzone i w razie sty 
fiale spisi 


KONDRAGKI, specjalista chorób 
k, wątroby wznowił przyjęcia. Na- 
99, 


sem czy cała ludność z a spisana. w 


fców Łodzi o iak |T 
1 


Premrem ra 


tei akci kontrolnej mus; Biurg, dopomóc |r edsię qtej lista chorób l 
| PROGRAM NA WTOREK, IPIL 46 r ogól społeczeństwa łódzkiego. Każdy, kto |a Ludności pod |Płetowych, obecnie pizyjmuie Plotrkow 
18.30 Przerwa, 14.30 Płyty, 1500 Wie | posiada wiedamaść o tym, że jakiś dom ięta przy spi- | SĘ. 


frod- 


domości z mlasią i prowincji, 1505 ora 
my gazety, 1815 Płyty, IEXID Ze spr 
mowych" — pog Vimiystavy 
skioj; n Audycja dla robotnikó: 


iub mieszkanie nie zostało obięte spisem, ZN oraz ina 
powinien natychmiast o tym donieść wła- 


sowej. 


Państwa Pol- 


mydlany), mi- 


Chrom" — 


mą 
łe, Kódź, ul Pił. 


Józef Babad, 


ten w żadnym wypadku przedłużony nie |1 


K. lub inżynier 
a firmy- inst 
Ofertę do 


wych na karty zaopatrzenia z miesiąca 
lutego br. odbywać się będzić w ski 
` |włączonych do mi 
tylko do duia 25 iu ego 


ześnie Wydział Aprowizacji po- 
że stosowane w drodze wyj 
ności kart żywnoś 
a br odbywać 


Ki= m 
o, fachowo. 


anaa AEON AR IARE A 
CH Si R ER w ŚM PA a 
występnje w środy i soboty kużdego tyg 
w „ik AC £ LA 2 z TWW A 4 NOA 


Piotrkowska 136 ar kawi sja — spółka: Auto; Now ak, Piotrków.. 


isko Kisiel Sta. 


Program na fi 
Fiymm do 23,30, 


r 


<a 4 


i 


K 
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h 


žij 


= 


LA 


Viceprezyde nt Duniak płk 53-ch pracowni 
tuzinów menzo ch — 


Dwunastu mai 


Walka x nadu 
apodarczym na t 
ww całej pełni. 

Raz po raz mamy mò 
wać społeczeństwo 'o m 
dużyciach na szkodę pańs 
"wać ich sprawców. 

Fakt, że nieucz 
kierowników i ty: 
zakładów przemy: 
dość" często, ńwiadczy 
żystości czynn 
troll życia gos 
Bpecjalną wac mie, 

Jak się te sprawy przedstawia 
genie łódzkiego p 
w tzw. Dyrekcji Przemy 
mieliśmy okazję zorie 
wie z przewod: 
słowego Zarzędu M 
naczelnikiem 


go miasta jest 


1056 poinfórmo: 


zególnych | 


Przeżdzieckim. 5 
Bagnisty teren 

« Okazuje się że przemysł. miejscowy o- 

bejmuje 180 zakładów przemysłowych 


wszystkich niemal branż. 

Są to fabryki, zatrudniające poniżej 50 
robotników | wyłączone ze zjodnoczeń 
przemysłowych, Ze względu na żo, że tła- 
bryki te są bądź poniemieckie, bądź opusz- 
ezone, 
<yjny 1 konrolny. 

Że. tabryki te 


minali o tym, Fe Są fadynie u u zędnikcemi 
reprezentującymi interes społeczny ł pań- 
stwowy, a zakłady „przemysłowe, do -któ- 
rych byli przydzieleni, traktowali, jako 
domenę winmych zysków, Dla niejednego 
x owych kierowników fabr. była tylka 
okazją do fałszywie pojątej Inicjatywy 
prywatnej. 

Rozkradano w 
1 społeczny, v 
nego zakładu tylko źródło , 
chodów. 

Drugim 
stosunki na terenie 
szych lub większych z: 
legajacych Dyrekcji Pi 
wego, był brak dostate 
ców przydziałowe 
przerwać produ! 
tych surowców 
Przemysłowy Za 
lit na zakup suro 
z tym, że cała 
skomercjalizowany 
cji miasta. 


rięc m: 


czynnikiem, 
tych 


aż trudno jes 


pro 


enia- tego 


sób, że z zał 
Jeano tui ow 


y 4 yól y 
nie były ujęte ani skarbowo, ant ijchalie 
ryjnie, `- - 


dnictwem go-| 


zarządców |! 


_|danin_ catok 
y | prezydent Du 


miasto stanowi czynnik organiza- | 


-| ulicy Śródmiejskiej 72 zai się na swe | 


1 i pracy da-| 
własnych do- 


|sce ohydna na' zimno ze szczegółami ob. 


„|Szłej, z którą nawiązał bliższą 
mc 


ży narzeczeni zatrzymal się u sołtysa cj gi 
si Chorzew, gdzie pozostali do wieczo ay „Expressu 
myte lustrawanego” 
O zmroku, dwa d : 
ART KS UREFR Mp 
kok; KUPON Mr 2 


Kogo kolega Rapai? — 
— Kapntl się w stawie! Jedne- 
exo toszczę! — 


ra 
1y, a dru 


W neyo 
(W. „DZE Ci 


„gazówek“. — Kombinacje z 
w Taea] 


EP «dhak a ołł ape sę > 
w jersa, intów za. iądz:e na Ranih 


do 
go oraz Komis 


18 nadużycia rokurntora Sądu 


z tym spekulant i 
gdzony w więzieniu, 
powędrowała do proku- 


a znaczne nądużycia natrafio- 
stolarni mechanicznej Szulca 
jńikkowej nr 51. gdzie kiero- 
tnt Brzózko nie potra- 
kasy | gdzie kontrola wy- 
nn wigkszą skalę kombi- 
4 przydziwłowego drzewa 


|z okresowej kontrol tych fab. 
nym oblawem tych stos 


twialiśmy wszyst- 
ie (tzn. dyrekcja) też 


ko politbowni 
rzecież mns 
Na skutek 


do prokuratora 
azano 12 spraw 
skode Skarbu Aray po- 


H 


a administrację 
przeprowadza ko- 
ładów pracy w po- 

y w pośta-| szczególnych br anżech, W samym przemy- 
sle włóklenniczym skomasowano dotąd 20 - 
F. B. 


ti w pó-| 


Na skutek energic 


Przemysłowego wni 


DW A- FET VP. A = JS ` T WA 


| igla wczoraj 


nitzny wypadek na ieżdni, 


(b) W dniu wczorajs: irá u- ulicy ? sopparia 31, Tutaj zamierza- 
gotowie zaalarmowane zostało r dwom tać sją z życiem 20-iotuia Klemen- 
wypadkami samobójstwa, n Watra, , zużywając wiekszej do- 


zkały v beladon: 


Józet Tempel, zamiet 


Łodzi przy 


ony lekarz Pogotowie Miej- 
ył na miejsce i stwierdził stan 
yczyną Waglemego kroku 
łosny. Desperatkę odwiezio- 


podci ajae sobie brzytwą gardło, | 
i wnicy spostrzegli mae| 
, Tempel leżał już w 


kańiu przy 


1 
++ 


Wczoraj w nocy wydarzył się ne ulicy 
klej przed domem nr 24 nieszczę- 
nochodowy, któremu u- 
2 tyb, zamieszkały przy ulicy 
Piot kowskiej nr 25, 
Grzyb, wracając do domu o tak późnej 

/ gotowany | porze, nie zauwsżył jadącego auta, które 
i uderzał swą olin rę iło na niego z całym impetem. W re- 
zderzenia Grzyb” uległ 
istawy czaszki, tracąc na mioj- 

cu przytomność, 


pret wiam HPD TEAM Er? 


FANDIM TASTANNEN RETAN 
AZ » 
BG Arr 


u | eni k= 
wali? narzeczoną, 


W powiecie wieluńskim miała miej- 


i m 


wpa 
Ta 


myślana zbrodnia, Nijaki Leon Kówal| 
czyk, 22-letni gospodarz rolny z powia- 
tu radomskiego przebywał w Niemczech 
jod 1930.go roku. Tam poznał Jadwigę 


w głowę do 
ci, ie d: 
walczyk z zimną krwią 


"|  Dozorea domu oraz spóźnieni przechod- 
rzyba do Pogotowia. którego 
, przewiózł oflare nieostrożności do 
itala na ul Łomżyńska, Stan ofiary wy- 
jest beznadziejny, 


toby. 
oby 


ść, Młoda para zaręczyła się 
pierwszych dniach stycznia udała się w 
drogę powrotną do kraju, do rodziny 
Kowalskiego. Po 2.tygodniowej podró- 


oną, zgwałcił ją a 


- Wyciać i z z 
liowat zabić, ' > Wyciąć i zachować. 


) | 


OOOO 


Ostatni numer „Przeglądu Sporto- 
wego“ przynosi obszerny list Henryka 
Chmielewskiego z Ameryki, w którym 


m, in. wiadomościami znajdujemy Sen- |s 


sacyjną informację. Okazuje się bo: 
wiem że dobrze znany w Polsce Billy 
Smith był członkiem, gestano! Niemiec 
Billy Smith został w 1935 r. zaag: 
(wany przez Polski Zwięzck Boks 
dla przygotowania polskiej dru 
bokserskiej, udającej się na Olimpiade 
do Berlina w 1936 r. 

Już w swoim czasie odezwały się 
głosy opozycji odnośnie zaangażowania 
Niemca na trenera Polaków. Byli i ta- 
cy, którzy twierdz: Billy nie berdzo 
zna się na boksie, Pisarski do tej chwili 
ma żal do Niemca, że „przestawił* go 
na półdystans — co mu w praktyce rin 
gowej wealć nie wyszło na dobre. Jed- 
no jest pewhe, iż polscy „bokserzy w Ber 
linie nie odnieśli sukcesów, A już w na- 
stępnych latach, gdy nie byłou n 
Niemca — bokserzy połścy rozpoc 


swój złoty okres, zdobywając drużyno- | 


we mistrzostwa Europy. A naszych 
pięściarzy nie trenował wówczas żaden 
Niemiec, lecz Polak — Feliks Sztam. 

„Jak pisze Chmielewski, policja ane 
xykańska poszukiwała Smitha w Sta. 
nach Zjednoczonych. Z czego wynika, 
że przed wojną musiał sę on udać do 
tego kraju, Chmielewski był nawet w 
tej sprawie p. łuchiwany przez wy- 
wiad amerykański, 

Sprawa Billy Smitha nie jest odoso- 
bnioma. "Teraz po wojnie ok: uje się że 
już trzech trenerów zagranicznych słu- 
żyło w gestapo. Można z tego wysunść 
dość daleko, idące wnioski A nowi- 
cie iż sport niemiecki wspópracował 
ściśle z wywiadem i gestapo. Ięśli któ- 
ryś z Niemców otrzymywał zezwolenie 
na wyjazd do Polski w charakterze tre- 
nera niewątpliwie ~ jednocześnie mustat 
się zobowiarywać do szpiegostwa. 


Piłkarze ZSRR przylada 
Oficjalna zapowiedź z Moskwy 


Mecz piłkarski . pomiędzy -Polską a 
iązkiem Radz sezonie 


Zw 


m 


konie dla spraw Wychowania Fizycz- 
nego i Sportt — Nikdiorow, solernie za. 
pewnił, że dołoży wszelkich starań, aby 
mecz taki doszedł do skutku w tym se- 


zonie: 

Pełkiewicz — ojcem 
Dochował się dwu córek 
Pałkiewicz Stanisław — znamy bie- 

gacz, a ostatnio trener naszych lekko. 

atletów przebywa obecnie w Buenos-Ai- 


res. Ma już dwie córeczki. i Sanz dużo | %P 


roboty, gdyż trenuje w klubie, 


kory fi- 
czy ponad 30. 000*człor aków. 


sensacja w Warszaw e 


Bos — Waita 10:6 


Warta, która przyjechała do Warszawy 
w mocno osłabionym skłądzie, poniosła 


6:10, AA vee z gia em, Sęk II 


j; Aarati 


ił nikomu“, 
ch 


chy spokojny — „nie wa 
swym zachowaniem nie budził 
podejrzeń. W zi 
naszych narciarzy 


Disa sa 


i prosi Ar 3 

Otrzym 
ków 
R 


iśmy ad jednego z czyt 
w którym ano: 


zy w v Nieme zp po 
zutem już nie raz spojkał się 
erski. Okazuje sie bo- 
v Niemczech przebywa! t podej, 


Boricza-Uzdowsk 


sensacyjna porażkę z BOS-sm w stosunku | 7 


lech, przewodniczący Gier i 


Piłka nożna 


ten 


Piłka nożna w Stanach Zjednoczo- 
nych, nie była nigdy popularna przed 
wojną. 

Sytuacja w obecnej chwili zmieniła 
się zasadniczo, popularność footboly 
wzrasta z każdym dniem. Tłumaczy się! 
to tym, iż w 
bywało w Ang gdzię w 
piłki nożnej, zapalili 5 
Wiele amerykańskich sfo! 
wych organizowało swe 
ny, wzorujące się na na; 
ki kładach bryty h 


Wydzia ału 


tej ojczyźnie | 
do footbołu 


waniu wojsk amery! 
w Londynie odbył się 
reprezentacją policji angie 
połem Yankesów „Communien aton Zo. 
ne”, Anglicy triumfowali 3 
czycy byli lepsi technicy, a 
nie pokazali wspańiałą z 


Zjednoczonych —W 
— którego znam, 


Sg 
FO 


dz £ 


OOOO 


tu do „Erotesu* o 


Sztab generalny pi! ilk 


zakwaterował sie 


wybuchła i cóż Się „okazalo. Herr 


iewątpliwie A to już od 
zego czasu musiało być przez głó- 


Był ci-| wny sztab gestapowców | przyszykowane 


a tego pana. 

Ale na tym nie koniec — musimy 
maj — a 
i, sprowa. | 


an A który godźywią się, pod na. 
sko Józefa Pisarskiego i opowia 


na prawo i lowo, że jest bokserem. Pi- 
sarski szitka: swego „sobowtóra“ | pro- 
sił = o zgłoszenie się autora listu, celem 
ja sorawy (adres Piotrkowska 


wł w Warszaw e 


ik propagand ndy Ja n Na 
a spraw zagranicznych inż, Jerzy 

kapitan zw wy płk, Hen. 
członek zá 4 
symilian Sznajder / 


% | 


w 


sie te az wie'kim Adek siem 


hu wiedeńskiego, tak określa sytuację: | 


- Piłka nożna w USA, jest na nuj 


ie w „Yanke Stadium w Nowym 
Jorku przyciągają już ok.: 20,000, wi- 
dzów, co przed wojną było nie do po. 
„ Do czasu wojny, mecze pił. 


drodze, W tej chwili mecze pił. r 


* Komfozlowy Nowoczesny 


dzonym swego czasu do Polski z Czecho 
słowacji. Typek ten okazał się zresztą 
marnym trenerem i nic graczy warszaw 
skich nie nauczył. Trenował on przez 
wiele lat piłkarzy drużyny „Warsza- 
wianki", Z chwilą wybuchu wojny — 
Ferencz okazał się zwykłym agentem 
nieniieckim I zostało stwierdzone, że 
był gestapoweem. $ 

Ferencz, doskonale zorjentowany „w 
ortowych, zrobił 


zkody, Według 

egypta b TYT t. wcale wylkki- 
Saua SODOWEOFA ra 
f Kuso śńskiego. 

zgłosze re się sę up niego Fer à "a doskonale, 


vie różne pa- 
niemu wiele Z 


grasówała 
w Warszawie, 
4 duże sumy ty- 


obietnic 
Agent 


z 


Leśna Podko 
adzorem 


w Polsce. 
na aficzk, wie 


BĘ o 


z my? 
RUM 4 u 
tr Rozmaitości 
Kopemika 16, tel. 174-75 


Dokad dzis ri 
ŁÓDZKIE COL 


Tęcza” (ul. 
a Lódź 


2) „Świat się 
mr 123) 
{Zawadzka 
Dni szczęścia” 

74-76) 
Potęga życia” 
łodociani mn 
178) „Małka” 
A Mi 


Ki. 64) „Przez ley do PEB 


` x 


E POS 


=s==Age" Hm 


| 
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| Nauczy jcielstwo ofiarnie 


Ponsre wejście do szkóży Nr 46, 


* W proc. dzieci w Łodzi uczy się w 
słych warunkach lokalowych. Na Karole- 
wie przy ni, Wspólnej dzieci z bram od- 
powiedniego pomieszczeria uczą się... na 
werandzie, W szkole przy ul. Pomorskiej 
fłzieci zamiast ławek, mają stoły rzeźnice 
kle, siedzą żaś na przewróconych szalach. 
Udajemy się do Jy powszechńwi 
nr 46. Przed woj ciła się ona na 
Bałutach, w budynki zniszczonym nastę- 
pnie przez Niemców. Ter jalażła so- 
bie siedzibę przy uł. Wólczańskiej 117. 
Żeby dostać się do szkoły, trzeba 
przejść długie, wąskie I dosłownie tongce 
w błocie podwór Na posesji tej miesz” 
czą się warsztaty lochodowe, co chwi- 
la wieżdżają i wyj ają ciężarówki, roz- 
bryzgując fontanny błota na kręcące się po. 
podwórzu dzieci i grożąc im każdej ctrwili 
kalectwem, lub Śmiercią, 
465 dzieci gnieździ się w 9 niewielkich iz 
bach. Dopiero 26 stycznia bzź okna w kla 
sach zostały: oszklone (poiedyńczo). Do 


ed. czasu dzieci uczyły się w klasaci 
gdzie okna zabite były des- |s 
Stań obecności dzieci ta le 
w styczniu wynosi zaledwie 65% — te- 
Szta chorowała z powodu przeziębienia. 
Z tego samego powodu na 10 osób perso- 
nefu nauczycielskiego — conajmniej 2 œ | stani 
soby były stale nieobecne. 
bach brak pieców 
prowizorycznymi pi 


h nie 


jąch 


W kilku izp 

arand się zastąpić 
wkami z... baniek od 
* WHS Z= 


<zano w ótwory kanałowe, 
Ostatnio roboty zduński 


te najkoniecz- 
ście, przeprowa | setkę 

jednak jeszcze w |żał zdrowiu dzieci... 
dalszym ciagu z F nieznośnymi bra- bad 
Jedym z nich jest brak wody. 
gnidnia rub., szkoła miała wypóżyc: 
od straży ogniowej hydrant i przy jego 
pomocy dogrowadzała wodę do stołów 
iPrzecież trzeba ugotować zupę prawie ra 
500 dzieci, a potem zmyć naczynia... 
grudniu jednak straż hydrant 
Widocznie był potrzebny I teraz wodę dla 


Do| „Zupełnie inaczej wyg 
y |przy mi. Zagajnikowej, jedna z tych szkół 
d zie dziatwa uczy się w normal 


W |mieszczą się obec 
odebrała, |Jy. 


1 Toya 


J ui 


y nosić 


ieme jest cał 


pómogą najofi 
kierownik: 


irunkach, W trzy piętrowym, 
pecjalnie na szkolę budowanym gmachu, 
nie trzy normalne szkó» 


Wzorowo urządzona szkoła powszechne Nr 32 (ul. Łagiewnicka). 


Powieść o życiu Łodżi=nrzed wojną, podezas okupacji i po wyzwoleniu 


ję w głowie.  Miedza, 
onieniem skawronków, 
bzem aleja  wiłanowskiego 
r lasu na Bielanach, dys- 
ka, grająca tango — 
79 ust i smak złotego 
teraz 


par ku, gw 


etna 
wspomnienia 
wina — wszystko ‘to. miesza si 
m nietadzie: 
ieh że mie powinna w 
4 przez minutę zostać 
ewer; Jednakże 


tak- przepotęźne, że 


tym stanie nawe 
sam na sam ze Zb 
Kia krwi 


dzieje w jej ser 


ga z jej bezwolnej dłoni „Klucz i ciwie- 


y —Chodžtay — zamyka je potem 


Przez chwiłę — nie zapaliwszy 
tła — stoją dalej w. bezruchu, A See 
dziewczyna ucz 
ramiona Zbigniewa 

— Czy kochasz m 


ia mocno 


Choć y 
ygotane | 


poca: bow: ał | 
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Wziął ją moógniej w objęcie i pod. 


niósł jak piórko do góry... 
„„Kiedy się zbudziła ze sno, b 
jaż | rano. - 

Leniwie podniosła powieki i siege] 
utkwione w siebie spojrzenie ciemnych 
oczu Zbigniewa. 

Wspomnienie szaleństwa nocy okry- 
ło jej twarz gorącym rumieńcem. Jej 
rzęsy zadrzały, a powieki  przymknęły 
znowu. Było jej wstyd ale równo. 
śnie blogo.. Cheiała udać, że czyj i 
tak -swbje zmieszanie. 


— Nie śpij, 1 
e popialate, - roz 


ane po + śnieżnej 


ię 
ciągu mię otwierająę oczu, 
btelny, że zrozumiał 


malutka? — deli- 


|g0 


si 


= 10ża, Tel. 112-60 LIA 


nia swój wzniosły a 


trzeba z rogu ul. Bandur- 


ach, nie tyłka w budynka 
kolny:m, ale na terenie cątej posesji Dzie- 
ci chodzą na. strych, na schody.. W tym 
utrzymanie jakich takich wą 
nicznych jest. zupełdie niemo- 
arniejsze Wy- 
em Rasina- 
ewskim na 'czeje? Prze 
cież owi włagnoręczhie uprząttefi znaidu- 
lace sg na terenie posesji -stafmie, gdzie 
miesiecy nawóz zagra- 


tada szkoła. nr 32 


0 szgoła dla t.zw. prze |- 
rośniętych, wieczorowa szkoła zawodową 


iusźku — pogładzł|  — Myślałam właściwie o 


st ta w tekście zi. 2% 


Cienie 4 światła odrodzonej szkořý połsksej 


TOL 
N JE 


Stiewokt. 


dia elektryków, szkoła papiernicza. la- ` 
bryczna szkola tkacko-przędzakticza, a 
ponadio z pracowni szkolnej korzystaja 
studenci-farmacciici, 

Od dnia I-go grydnia w zniachu szkole 
nym znalazło jeszeze pomieszczenie schro- 
miskę dla 21 instruktorek przedszkoli, któ. 
ré z terenu calego województwa tódzkie- 
go przybyły ua specjalny kurs, 

Kierowniekiem szkoły nr 32 je ób. 
Karol Kahl, 4-go listopada nut. 7 ARE 
on 25 lecie swej pracy w tej szkole.. 

Do szkoly uczęszcza 645 dzieci, W kla- 
sacit jest ciepło 1 czysto, dzieci siedzą w 
normajuych, szkolnych ławkach. Jakiż 


"f kontrast z tamtytmi, innymi szkołami łódz- 


|kim, gdzie zarówno nauczyciel, jak i mali 
sitzniowie — to niemal męczennicy. Mę- 
czennicy spełnionego mimo wsżystko — 
„obowiązku. 

i Kabe 


— "Nie, nie żałuję. Bo prędzej, czy 
SA musiało się stać to, co się stało: 
przecież cię kocham. 

Te proste słowa rozrzewniły go. 

— Zrobiło się już: strosznie późno, 
a nas czeka jeszcze długa droga do Płoc , 
ka, 


"Nagie ramiona Hanki były białe i 
ładnie. toczone. Spojrzenia miężczyzny 
prześlignęły się po ich krągłości. . 

— Wiesz co ~- powiediał nagłe — 
co do minie zreżygnowałbym chętnie z 
eskapady do Płocka, Moglibyśmy zo- 


)n jednak nie dał się zwieść pózo- |stać tu jeszęze przez cały dzień, a wies 


gzorem wrócić wprost do. nódzi. 


MY — uśmiechnęła bie. I znów położy 
ła głowę na jego ramieniu... 

Była już późna not, kiedy auto” 
Orszewskiego zatrzymało się opodal 
|SoER w którym mieszkali Mrpczko- 
wie. ` 

— Dziękuję ci za wszystko, najdroż- 
sza! — pożegnał ją inżynier. 

— Dziękuję ci za Wszystko, kocha- 
nie! — odpowiedział jak echo dziew. 
czyna, 
Nad 


drzwiami 


robotnicygo domku 
ł } 


